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W  k r a j u  n ie w o li e g ip s k ie j

c Obra narodu źydotóego
p rse d f s ą d e m  w  K a i r z e

N ie  m ogąc rozpraw ić s ię  z iii razem  roię faraona p ełn ił Zwią- [ czyw szy się  do rozpatrzenia Rwe

K .  K .  O i m i a s t a  s t .  W a r s z a w y

titryzm em  na teren ie N iem iec, 
żyćostw o  całego św ia ta  rozpoczę 
ło , ja sb j n _  kom endę zgóry, w oj- 
4ję podjazdow ą z niem ieckim  ru 
chem  narodowym  r a  teren ie  róż­
nych pańsrw. Do tej k ategorii 
walki z h itleryzm em  zaliczyć na­
leży rozgryw ający s ię  w  B rnie  
proces spowodu „Protokułów  
mectrców Syjonu"

W tej w alce z  h itleryzm em  ży­
dzi n ie om inęli nawret E gip tu , 
eo m a do p ew nego stopn ia  sym  
boliczne znaczenie w  perspekty­
w ie h istorji żydow skiej, gdzie  
niew ola  egipska była poważnym  
etapem  życia  żydow skiego. Tym  
■ ■ ■ ■ ■ H M n m M n n M M M

7 go n  pasł? Ciszaka
z  N .P . k .

POZNAN, 29. 4. —  D ziś w  no­
cy w  domu w łasn ym  zm arł n agle  
na am k sercow y poseł A ntoni 
ę isza k  P os. Ciszak, w ybrany z li­
sty  NPR-u, prze prowadził w 
.sTR-z< rozłam  i  razem  z  pos. 
F iehn ą stanął na czele t. zw le ­
w icy  — N PR . O statnio pos. Ci 
srak zajm ow ał pow ażniejsze sta­
nowisko w  ZZ7

L i c y t a c j a
m a ją tk u  Ru& rcfa

iiWÓW, 29.4 (teł. wł.). Jak wlav 
domoy majątek Rudrofi. t. zw. „pań­
stwo Brody", zasłał wystawiony na 
licytację przez Bank Hipoteczny we 
jwowie. Suma wywoławcza wynos: 
15 milj. zł. Jednak, jak się dow tadu- 
.ituny, na majątek ten nie będzie na­
bywców, gdyż „Państwo Brody11 po­
zostaje w procesie z orzi-dsięłJnr- 
litwem drzewuem „Foresta", roszezą- 
eem eobie preronsjo do olbrzymich 
ilości drzewa, których wyrób i dosta­
wa paui walą 3 lata. (wś).

P o ż a r  w  „ P e - F e - 6 e “
GRUDZIĄDZ, 29. 4. Groźny

riożar w ybuchł w czoraj o g. 9 
rano na 'erynie fabryki Pe-Pe- 
Ge". Od żelaznego p ieca zajęła  
się portiernia, bezpośrednio przy­
legająca do zabudowań fabryki. 
W* krótkim  czasie  cały  budynek  
portierni sp łonął, zdołano jednak  
pożar powstrzym ać i budynki fa ­
bryczne doznały tylko nieznacz  
nego uszkodzenia

zek N iem ców  zagranicą, przeciw - s tji, czy pojedyńcra ojoba indy-
ko któremu w ystąp ił ze skargą  
do sądu w  K airze w łaśc ic ie l kan­
toru wym iany, żyd Jabbels, oby­
w a te l w łoski

Przedm iotem  skargi Jabbelsa  
o obrazę czci narodu żydow skie­
go była broszura w spom nianego  
związku, uzasadniająca p o litycz­
no - m sow e zarządzenia rządu 
h itlerow skiego w  N iem czech. Pro  
ces sta ł s ię  skutkiem  reklamy ży­
dowskiej g łośn y  na ca ły  św iat, 
a z przebiegu jego  opublikowa­
no n aw et z in icjatyw y żydow­
skiej t. zw. „brunatną księgę", 
zaw ierającą rzekomo au tentycz­
ne szczegóły  o prześladow aniu  
żvdów w  N iem czech.

A liśc i sąd p ierw szej in stan cji 
nie przystąpi! n aw et do rozpatry  
w ania m eritum  skargi, ograni-

w idualn ie nie dolknięta obrazą 
czci, jest. uprawniona do w ystę­
powania w  im ieniu swego na- 
roou

Sprawi; tn zosta ła  rozstrzygnie 1 
ta przez, sądy yf. Kairze w  sen sie  
negatyw nym , a tem  samem skar­
ga  w aluriarza Jabbelsa zosta ła  
oddalona! jako bezprzedm iotowa.

N ie je s t  to  w praw dzie jeszcze  
„św iatow y sukces n iem ieckiej 
teorji rasizm u", jak w ynik  pro­
cesu  w K airze przedstaw ia prasa  
niem iecka, w  każdym razie w y- 
roK ten  gudny je s t  zanotowania, 
gdyż św iadczy on o fiasku  tak  
potężnej do niedawna su g estji 
reklamy żydow skiej — n aw et w  
E gipcie, gdzie o n iew oli żydów z 
czasu  faraonów  dawno już za­
pomniano.

podaje do w ia d o m o śc i, że w celu  u ła tw ien ia  subskrypcji na

3°jo Premjową Potyczkę Inwestycyjną
Kasy czyn n e b ęd ą  co d z ien n ie  od  1 do 10 raajja b.r.- w  CentrrSi ( fr a u -  
STutta 5) i w  OG cm aie f (B ie lań sk a  8) od 8,30 b ez  p r z e iw y  od 19,30  
w  O dtizfate II (Praga —  T argow a 65) od 8,30 do 14,30 i od 17,45 do 19,15

w i

J
Cf? ttekie wojaka tterwene

W f c r i y  s i?  rto a i w i B t j i  Jyniin
nad granicę państw uzsłeżnfonyth od Anriji i Francji

LONDYN, 29.4 (a T E ). Z Szang­
haju donoszą: Dziennik „Sun-Bao" 
podaje, że sytuacja wojsk rządo­
wych, walczących z oddziałam’ czer- 
TTO flem i. uległa w <aSsra ostatnich

trzę-h dni wyraźnemu pogorszeniu.
Główne siły komunistyczne rozwi­

nęły energiczną ofensywę w kier mi­
ku południowym i wdarły sif do pro­
wincji Junan, poło*n?j na granicy

J a k  a g e n c i  S c u i k a n d l  Y a r d u

Zdemasknwai! warszawsk i b a n d *
f a ł s z e r z y  p o l s k i c h  l s o g i e l s k l c h  p a p l s r ó w  w a r t o ś c i o w y c h

W  kwietniu 1934 r. do urzędu  
śledczego w  W arszaw ie zg ło sił się  
Georges Horacy H atherhill, sier­
ż a n t -  detektyw  an gielsk iego S c o t­
land Yardu, i doręczył l is t  szefa  
policji londyńskiej do kierownika  
polskiej centrali służby śledczej, 
zaw iadam iający, ze na teren ie  
W arszaw y działa n iebezpieczna  
banda fa łszerzy , którzy podrabia­
ją znaczki pocztow e i stem plowe 
angielsk ie, banknoty dolarowe o- 
raz on ligacje 7-procentowej k o l­
skiej Pożyczki S tabilizacyjnej, 
Jednocześn ie H atherh ill zakomu­
nikow ał w urzędzie śledczym , że 
policja londyńska zatrzym ała ?> o- 
byw ateli polskich . Jakóba N eu- 
marka, Edw arda Popielca i B enja­
m ina Turka, przy których zn ale­
ziono fa łszyw e an gielsk ie znaczki 
asekuracyjne na su m ęok . 1250000 
zł. Neumark. Pom ęlec i Turek, 
pochodzący z W arszawy utrzym y­
w ali kontakt z jakim ś drukarzem  
im ieniem  Moryc, posiadającym  li­
tografię  w  domu przy ul. Prze­
jazd Nr. 5. A ngielski detektyw  wy 
raził przypuszczenie, że w tej 
w łaśn ie drukarni fa łszerze dru­

kują znaczki i ob ligacje Pożyczki eki, lecz, i e  w yjazd  n ie m oże na­
stąp ić w cześn iej, jak po areszto­
waniu 2 Polaków, którz-y m ają

S to w a rz yszan i a Szkolnego po a w e z w .  s w .
(przy gimnazjum zaloźonem przez ś- p- Zofję Sierpińską.

M a r s z a łk o w s k a  63 te !.  905 - 72.
Inlottnacje i zapisy codziennie od g. 13-ej do i  -eh

Kierowniczka A n n a  K a m i e n i e c k a  
■ armma  .....■—.■im am — —

Z r ó d f a  t ? f £ y f i f c a f u
Drogi p r o w a d z i  d o. . .  p r z e n u s ł o w c O w  francuskich?

W  paryskim  tygodniku ,.Je 
Suia Partout" znajdujem y in for­
m acje co do źródła z którego po­
chodzi fa lsy fik a t rzekom ego taj­
nego układu m iędzy Polską a 
N iem cam i, og łoszony niedawno  
pod egidą b. radykalnego m in!- 
stra  fran cu sk iego , p. Lam oureiis  
w prow incjonalnym  dzienniku  

Le S a lu t Public". „Je Suis P ar­
tout" p isze :

„Ciekawo^ zzw odowa nakazała 
nazr poszukać, czy cokumenf nie był 
już dawniej "publikowany. Istotnie 
rr.ognśniy stwierdzić, żc nie jest on 
we *■’ rancji nowosdą, gdyz oył «§ 
srom 3 marca r b. w „Fourbonnais”. 
Ten dziennik wziął go % „Ecoute 
Mois”. organu p Hanau który ogłosi!

dwiim różnyn1 dziennikarrom. „Siliit 
Public” utrzymuje, że dokument ów 
został mu zakomunikowany przez p. 
Lamouretut. inni ty lerdzą, że został 
on od A do Z sfabrykowany i wreczo 
ny p. Hanun przez wielkich prżemy 
srawćów francuskich, nieradowołó- 
oyclł zt- sposobu w jaki traktowane 
są ich interes) w Pałace”.

' W ten  sposób u źródła fa ls y f i­
katu w idać osław ioną postać  
M arty H anau. żydówki, znanej fi

S tabilieacyjnej.

W PODZIEMNEJ r.TTOGRAF.TI
P olicja  w arszaw ska rozpoczęła 

obserwacje domu przy ul. Prze- 
lazd i stw ierdziła , że isto tn ie  w  
podziem iach gm achu znajduje s ię . 
litogra fja  p. f. „Merkury", nale­
żąca do Muszka ve l M oryca D ra­
binki i H enocha Czapnika. W  lito ­
gra fii dokonano rew izji i znałezio  
no tam szereg kam ieni litogra ficz­
nych oraz gotowych już k lisz i 
w ielkie zapasy papieru gum owane 
go, farby oraz m aszynę , nadzw y­
czaj precyzyjną, t. z w. giloszów kę, 
która używ ana jest przv tłoczen iu  
papierów w artościow ych. W łaści­
ciele lito g ra fii zosta li aresztow a­
ni i początkowo w ypierali s ię  zna­
jom ości z Neum arkiem  ; z  inne- 
łnl osobam i, zatrzymane-mi w  Lon­
dynie, później jedrmk przyznali 
się  do podrabiania angielskich  
znaczków i w yjaśn ili., ie  uczynili 
lo z nam owy Jakóba Nóum arka.

Neum ark dostarczy! Czapniko­
wi i D rabince wzorów oryginal­
nych znaczków  asekuracyjnych i 
w ręczył im pieniądze na zakup 
m aterjału. Drabinka sporządził 
rysunki znaczków na kam ieniu, 
poczem razem z Czapnikiem  odbi­
jał arkusze znaczków na m aszy­
nach. Po sprzedaży znaczków  
przez Neum arka w  A n glji druka­
rze m ieli otrzym ać 8 proc. z su­
my uzyskanej se  sprzedaży. Po­
nadto Drabinko przyznał s ię , ie  
prowadził pertraktacje z Neum ar- 
kiem w spraw ie fa łszow an ia  obli­
gacyj Pożyczki S tab ilizacyjnej i 
an gielsk ich  znaczków pocztowych- 
Podczas rew izji znaleziono k lisze  
i próbne odbitki ob ligacyj.

PRZED SĄDF.M
W czoraj p tzed  Sądem  O kręgo­

wym  rozpoczął s ię  proces fa łsze ­
rzy. Oprócz Drabinki i Czapnika 
prokuratura pociągnęła do odpo 
w ied zialności Szm ula Cukiera i 
Szlam ę L ew entina, oskarżonych  
o udzielen ie pomocy. Cukier w y­
konał w, swoim  w arsztacie p erfo­
rowania, t. j. dziurkow ania arku­
szy fałszyw ych znaczków aseku-g łośnycn  procesów  o oszustw a i 

szantaże, dokonywane za pomocą j racy jn,.t,}1) L ew entin  zaś przewo- 
w ydaw anych przez n ;ą dzienni- j fałszjwre zmaczki do A nglji. 
ków rew olw ererow y h. f- - 1- u Na przew odzie sądowym , na 
wadza.cy do przem ysłow ców  nic-  ̂ ję+^rym tr a k  le w e n tin a , ponie-

W’aż je s t  chory i n ie m ógł staw ić  
s ię  w  sądzie, oskarżeni zaprze-

zadow ołonych ze sw oich  in tere­
sów  w  P o lsce , iako autotorćw  o- 
w ego dokum entu, n ie je*t poz-, c  ,v dniu 27 lutego r. b„ przedtem

m ś afłarow./wano go za dobrą cenę bawiony p ikan terii. .

Re&rpdDizatja chińskiej floty wnjennej
p r z y  w s B ó ł o z l a t a m u  A n g l i i

LONDYN. 29.4 (ATE). Z Szang­
haju donoszą: Według informacyj 
d denników chińskich rzad nankin- 
Tki postanowił przy?tąjii< niezwłocz- 
ułe do reorganizacji chińskiej floty  
morskej i  rozbuderew fortyiikacyj 
nadbrzeżnych.

W  związku z temi planami reak- 
ywowany zostnł -"den z byłych ad­

mirałów chińskich, żyjący od wielu 
lat na. emeryturze.. Admirał, którego 
nazwiska dzienniki nie wymieniają, 
powołany zasłał na wreokie stanowi­
sko w tną-ynarco chiń«kk,‘.

W  ramach plann reorganizacji 
. Lińskiej floty morskiej rząd ccn- 
ralnł pnOTjr w Angijt BjWttiówiems

na hudowę 4 lodzi podwodnych. Jed­
nocześnie w tycli dniach wysłanych 
będzie do Anglji na przeszkolenie 
kilkunastu młodszych oficerów ma- 
rynark’ chińskiej.

Dzienniki londyńskie, komentując 
powyższa wiadomość, oświadczają, iż 
realizacja planów chińskich przyczy­
nić się może do oziębienia stoemn- 
hów mip’l /y  Chinami i Japonję. Jak 
■wiadome, Japonja między imeTn' 
wamnkirm. ugwly ehińwco-.ja^wiń- 
skic.i w\sunęła również kwestję po­
woływania prze2 rząd chiński .mili­
tarnych doradców japońskich oraz 
zsopntrywania się w -Teyionji *-c 
w sze lk i sp rzę ' w o ie c n r  i to o r s k i .

zjaw ić s ię  w  Tx>r. dynie.
W kilka dni później policja an­

g ie lsk a  otrzym ała inform acje, że 
dwaj Polacy, którzy m ieli być a- 
resztow ani, w yjech a li ju ż z, W ar­
szaw y przez B erlin , H olandję do 
Londynu. W ówczas to dwaj moi 
koledzy. Edward G retno i W il­
liam Salisbury. w yjech ali na 
spotkanie przybyłych do portu  
H arrich, skąd śledząc obu P ola  
ków, przyjechali do Londynu, 
gdzie na dworcu ich  zatrzym ali. 
A resztow anym i obyw atelam i pol­
skimi okazali s ię  Edward Popie­
lec i Benjam in Turek, którzy  
przyjechali do Londynu z olbrzy- 
m iem i w alizam i. W aliz tych  ni& 
ch cieli otworzyć, dowodząc, ie  
zgubili w  drodze kluczyki,

Podczas rew izji osob istej u 
Turka znaleziono jeden  kluczyk  
w ew nątrz kapelusza za skórką 
ochronną. Po otw arciu  w aliz  oka 
zało s ię , iż zaw ierają  one ubra­
n ie, b ie lizn ę i przybory toaletow e. 
Przy bliższem  jednak zbadaniu, 
stw ierdzono, że posiadają rucho­
me dna. Na dnie znaleziono  
4.602 arkusze znaczków an g iel­
skich, ogólnej w artości 44.700 
funtów  an gielsk ich . Podczas ob­
liczan ia  ilości znalezionych  znacz 
ków zatelefonow ano do Scotland  
Yardu z portu H arvich , że przed  
chw ilą w yjech ał expresem  do 
Londynu, n iejaki Jakób N eu- 
rrark, który rów nież był śledzo­
ny przez p o lic ję . angielską, po­
n iew aż porozum iał s ię  z P op iel­
cem i Turkiem  Neum ark został 
następnie zatrzym any w  Londy­
nie, lecz ja już przy tem  n ie b y  
lem . gdyż otrzym ałem  rozkaz na 
łyehm iastow ego w yjazdu do War 
szawy, Przed wyjazdem  do F ołsk i 
sierź G reero pow iedział mi, że 
do bandy fa łszerzy  n ależą Moryc 
Drabinko i Szlama Lewentin  
Inform acyj p olicy  an g ielsK iy  o 
fa łszerzach  w arszaw skich  dostar  
czai n iejaki Louis Markham. 
U óry  nrzez pew ien czas zam iesz­
k iw ał w W arszaw ie.

ZEZNANIE OFICEROM 
SCOTLAND YARDU

W drodze rekw izycji przesłu­
chiw ano rów nież ofięerów’ policji

an gielsk iej, którzy w Londynie 
prowadzili dochodzenia. Łdw ara  
G ieeno i W illiam  Salisbury oraz 
inspektorow ie policji an gielsk iej 
potw ierdzili w  zupełności raport 
H atherhilla  Przy Neumarku zna­
leziono resztę k luczy do w aliz  
p -zyw :ezincych przez Turka i 
P opielca. O ficerow ie an g ielscy  
nie m ieli jednak żadnych w iado­
m ości o rozpow szechnianiu  w An  
glji fa łszyw ych  obligacyj P ol­
sk iej Pożyczki S tabilizacyjnej. 
Jedynie inspektor Greeno, obser­
w ując N eum arka w  jak!ejś re­
stauracji, zauw ażył, że w ręczył 
on kopertę pewnem u m ężczyźnie. 
K cpertę tę  m ężczyzna oddał na­
stępnie Greenowi i okazało się, że  
zaw ierała ona cztery odbitki p o l­
skich ob ligacyj. R apicry te  zosta­
ły  sfotografow an e w  Scotland  
Yardzie, a następn ie zwrócono c- 
wem u m ężczyźnie, który był kon­
fidentem  p o licji angielskiej.

P roces Neum arka, Turka i Po­
p ielca  odbył się  ju ż przed sądem  
londyńskim . Neum ark skażeni zo 
sta ł na 4 la ta  ciężkiego w ięz ie­
nia. P o n itlec  zaś i Turek po 2 la ­
ta w ięzien ia . Neum urk przebywa  
obecnie w w ięzien iu  Parkhurst 
P rison, skąd n adesła ł do w arszaw  
sk;ego • sędziego śled cztgo  dwa 
obszerne lis ty , dowodząc, że zo ­
sta ł n iew in ne skazany dzięki pod  
stępow i Markhama, który przeby­
w ał przez pew ien czas w W arsza­
wie.

EKSPERTYZA

Znaleziony w lito g ra fji ..M er­
kury" m ateria ł poddana był szcze 
golow ej ekspertyzie przez b ieg łe­
go inż. Szym arkiew jcza. B ieg ły  
przeprowadził szereg  prób do­
św iadczalnych  i orzekł, że k lisza  
cm kosrraficzna, na której zraj- 
duje się  reprodukcja obligacyj 
Pożyczki S tabilizacyjnej oraz an­
g ie lsk iego  znaczka pocztow ego, u- 
żyw ana była do drukowania od­
bitek na prasie ręcznej Badania 
porów naw cze farb  znalezionych  
w zakładzie oskarżonych wykaza­
ły rów nież, że są  one identyczne 
z farbam i u żyt cm i do druku fa ł­
szywych znaczków zatrzym anych  
w  Anglji. Ekspertyza kam ieni l i ­
tograficznych  wykazała, że  rysun  
ki wykonane zosta ły  z w ielka ru­
tyna i nadzwyczaj precyzyjn ie.

czy li sw ojej w in ie. Drukarze i 
Cukier pow ołują s ię  na aobrą  
w iarę i dowodzą, że n ie w iedzie!’ 
o tem iż Neum aru je s t  fa łsze ­
rzem papierów  w arcościowych. 
Przypuszczali, że zam ów ił on u 
ńich autentyczne znaczki an giel­
skie.

Główny św iadek oskarżenia, 
sierż. H atherh ill, bawi w  Londy­
n ie  .wobee czego zeznania jego  
zosta ły  odczytane.- V , 1

RAPORT HALHERHILLA

TY m arcu 1934 r. — brzmi ra­
port tła trh eh illa  —  wezwani- ■ro­
sia łem  ao szefa an gielsk iej służ­
by śledczej, Jana H arwełln, któ­
ry- w ręczył mi lis t  do nadinspek­
tora N ag!era. D ow iedziałem  s !ę, 
że w każdej ch w ili m uszę być.

do wyjazdu do Pol

Prasa niemiecka przeciw
Nowym ograniczeniom prasy

Birmanji i  Symmu. Przed dwoma 
dniami wojska czerwone zajęły mia­
sta Pini i Lopin we wschodniej e®ę- 
śei tej prowincji i  prz< tamując słaby 
opór wojsk rządowych podeszły do 
sioiicy prowincji —  miasta Kun min.

Oddziały aankańskie, stacjonowane 
w prowincji, nie przewyższają 20.00P 
Indzi, albowiem główne siły  zostały 
wysłane na rozkaz ma-szalka Czang 
Kaj-Ozeka do Gui-Dzow, gdzie sytu­
acja przeds.ia.wia się groźnie.

GabernaŁo- prowincji Junan, gen- 
Jan, zażądał natychmiastowego po­
wrotu wysłanych oddziałów i  przy 
stania posiłków. -Jest T ęczą wątpli­
wą, aoy posiłki te zdołały jtfłybjrt 
na czas ze względu na zły stan dróg 
i brak środków lokomocji.

Zajęcie Junan przez wojska «*s- 
wone może wywołać ooważre pow&- 
łania miedrynauoóowp ze wzglądu ns 
bliskość .«zeiegu półniezalećaiyeh 
państw mdochińsłSch, znajdujących 
się poć protektomrew Francji łub 
Anglji.

Zwłaszcza k©K anry ilskie w Hong­
kongu zdradzają ż'1 wy niepokói i  
wyrażają opinję, że Aiiglja nie moż* 
pozostać bierna wobec da‘s*ege ro*. 
wom wypadków w tej części AisJL.

i

BERLIN 2S i. (P A T ). - -  N o­
we ogran iczenia  prasow e w N iem ­
czech wprowadzone, rozporządze­
niem  z dnia 24 b. m. spotkały się  
tu i  silnem i zastrzeżen iam i pry- 
n atnej prasy n iem ieckiej. Jeden % 
najpow ażniejszych  dziś d zienn i­
ków niem ieckich w ydaw any przez 
„Spółkę prywatną", a m ianow icie: 
„Frankfurter Ztg.“ zwraca uwagę  
na trudności, jakie przedstaw ia  
łooy rozstrzygnięcie, czy w  danym  
wypadku konkurencja m iędzy or­
ganam i narouow o-socjalistyczne- 
mi. a pism am i prywatnerni je st  
zdrowem z ja w is fe m .

Jożeli dzienniki *pełniać m,v;ą i

n ależycie sw oje zadanie inform a­
cyjne, w szelka konkurencja będzie 
najskuteczniejszym  bodźcem.

N ie w ystarcza m ieć przekona­
nie —  pisze Fralcf. Ztg. —  bez 
w zględu na ich  w ażność, aby móe 
robić dobry dziennik, w obec różno 
litości zagadnień, jakie nasuw a  
wiek 20-1y. Pntrzeua do tego jesz­
cze specjalnych  talentów , doświad  
czenia craz wiedzy i znajom ości 
zagranicy".

„Państw o narodowo-soc ia iisiyez  
ne nie może obchodzić się  bez róż­
norodnej prasy. * prasa nie jest  
katarynką".

Z^k ł& dy „S 9 lv a v *

C h c ą  w y a z i ę r ż a w l t  
W ie lic z k ę

KRaKóYY, 29 4 Z Wicliezki d »  
a oazą o niezwykłych pogłoskach, o- 
biegającyeh efery górnicze w  związ­
ku 7. rozpoczęci em w duin 27 b. n>. 
okresu piz,ymusowvch urlopów w 
kopalni wielickiej. Dnia tego o g;o 
dżinie 24-ej kopalnia stanęła, za­
marł wszelki mn.li, przeoteły waiie 
młoty górnicze, a windy wydobywać 
6ÓI na p/ffierw hnię zum i. Do ostat­
niej chwili spodmewano się, io  ko­
palnia wielicka nie przerwie pracy 
tembardziej, że no.płynęły nowe. ao  
żc zamówienia. M-mo to, zarządze­
nia nie cofnięto i  normalna praoa 
w ■Wieliczce rosrpoczaiie się ćtopłere 
lS  maja o gocL. Rej Tfjio.

Na mieście krążą fantastyczne po 
głodki o pertraktacjach rskładćh* 
„SrJvayu r. dyrekcją Monopoln "Soł 
nego o wydzierżawienie kopalni wtt- 
lkkie Mówią również, że zakbwK 
„ S o l v ą y " ,  k o r z y s t a j ą c e  d o r - ^ y b e z a s  s  
elektrowni sal.n wieli ddch. csrost 
starania o przj łącz‘aił‘ de cart- 
szej S’eci krakowskif i.

K a m t r e r H t i g
nie  p c p e łn f ł  s a m o b 6 1 »tw l i

NEW  YORK 28.4 (P A T ). —  
Jak wykazało śledztw o przepro­
wadzone w  spraw ie sen. Ham- 
m erlinga, która wypadł z 19-go 
piętra hotelu , będącego jego w łas  
nością, H am m erling n ie  popełnił 
sam obójstwa, tylko dostaw szy na­
wrotu głowy, podszedł do okna dla 
otrzeźw ienia się  i straciw szy  
przytom ność runął na uilcę.

$ £ a s s r m «

w  M ało jżo lsce  W sch .
C entralne w ładze hydrografie®  

ne w  W arszaw ie otrzym ały donie­
sien ia  o opadaniu wód na karpa  
ckich rzekach w  M akipolsce 
W schodniej. N a Prucie, Czeremo­
szu i Łom nicy niebezpieczeństwu  
m inęło, na D niestrze groźna fala  
kulm inacyjna przesunęła  się  poni­
żej H alicza.

P ew ne strat) w kom unikacji spo 
wodowały Czeremosz i Prut. Lud­
ność w si nadbrzeżnych m usiała  
być ewakuow ana, co z  resztą jest 
stałem  zjaw iskiem  w  tam tych oko­
licach  przy w ezbraniu rzek.

Obecne w ezbranie rzek karpa­
ckich w  U ałop olsce W schodniej, 
spowodowane gw ałtownym i de­
szczam i, było mniej groźne aniżeli 
w r. 4927.


